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Ile ma być w Polsce województw?

Leszek Jerzy Jasiński *

Podział kraju na województwa staje się co pewien czas 
tematem dyskusji. Jest to problem ważny, zrozumiały 
dla wszystkich, sięgający spraw prestiżowych. Po-
szukamy klucza do wyznaczania liczby województw, 
wskażemy różne aspekty tego zagadnienia, niektóre 
omówimy bliżej, przywołamy analizy statystyczne. 
Problemu nie wyczerpiemy.

Obecnie mamy szesnaście województw. Czy jest 
to liczba optymalna?

*  Prof. dr hab. Leszek Jerzy Jasiński – Politechnika War-
szawska.

1. � Dawne podziały administracyjne, 
postulaty na przyszłość

Pierwsze województwa pojawiły się po zjednocze-
niu kraju w XIV wieku. Powstały drogą przekształ-
ceń księstw z okresu rozbicia dzielnicowego. Stano-
wiły podmioty samorządu terytorialnego szlachty. 
Nie istniały w Księstwie Warszawskim, powróciły 
w Królestwie Kongresowym, a po upadku powstania 
listopadowego zastąpiono je guberniami. Tradycję 
utrzymała II Rzeczpospolita i PRL. Tabela 1 informuje 
o ich liczbie w przeszłości.
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Tabela 1. � Liczba województw w przeszłości

Okres Liczba

Polska po zjednoczeniu 
w XIV w.

8 województw

I Rzeczpospolita, 
początek XVII w.

35 województw oraz  
księstwo warmińskie i księstwo 
żmudzkie

Królestwo Polskie 
1815–1837

8 województw

II RP 1922–1939 16 województw, w tym 
autonomiczne województwo 
śląskie i miasto wydzielone 
Warszawa

PRL 1950–1975 17 województw + 2 miasta 
wydzielone Warszawa i Łódź

PRL i III RP  
1975–1998

49 województw

Źródło: zestawienie własne.

Tabela 2 zawiera listę województw po zmianach 
podziału administracyjnego kraju w 1975 i 1999 roku.

Tabela 2. �Listy województw w latach 1975–1998 
oraz od 1999 r. (aktualnie)

Lata 1975–1998, 49 województw

bialskopodlaskie, białostockie, bielskie, bydgoskie, chełm-
skie, ciechanowskie, częstochowskie, elbląskie, gdańskie, 
gorzowskie, jeleniogórskie, kaliskie, katowickie, kieleckie, 
konińskie, koszalińskie, krakowskie, krośnieńskie, legnickie, 
leszczyńskie, lubelskie, łomżyńskie, łódzkie, nowosądec-
kie, olsztyńskie, opolskie, ostrołęckie, pilskie, piotrkowskie, 
płockie, poznańskie, przemyskie, radomskie, rzeszowskie, 
siedleckie, sieradzkie, skierniewickie, słupskie, suwalskie, 
szczecińskie, tarnobrzeskie, tarnowskie, toruńskie, wałbrzy-
skie, warszawskie, włocławskie, wrocławskie, zamojskie, 
zielonogórskie

Od 1999 roku, 16 województw

dolnośląskie, kujawsko‑pomorskie, lubelskie, 
lubuskie, łódzkie, małopolskie, mazowieckie, 
opolskie, podkarpackie, podlaskie, pomorskie, śląskie, 
świętokrzyskie, warmińsko‑mazurskie, wielkopolskie, 
zachodniopomorskie

Źródło: zestawienie własne.

Tabela 3 przedstawia niektóre, powstałe po 1999 
roku, pomysły utworzenia nowych województw.

Tabela 3. �Wybrane projekty budowy nowych wo-
jewództw

Inicjatywa Opis

Województwo 
staropolskie

obecne województwo świętokrzyskie 
w  całości oraz Częstochowa, powiaty 
częstochowski, kłobucki, myszkowski, 
pajęczański i radomszczański

Inicjatywa Opis

Województwo 
środkowo
polskie

w przybliżeniu dawne województwa kali-
skie, konińskie i sieradzkie

Województwo 
środkowo
pomorskie

obszar wytyczony przez powiaty: bytow-
ski, człuchowski, drawski, kołobrzeski, 
słupski, świdwiński, wałecki, złotowski

Podział 
województwa 
mazowieckiego

wydzielenie Warszawy i jej okolic z reszty 
Mazowsza i utworzenie dwóch odrębnych 
województw

Województwo 
częstochowskie

połączenie rejonu Częstochowy z obsza-
rem wokół Kielc

Województwo 
podbeskidzkie

powiaty bielski, cieszyński, oświęcimski, 
suski, wadowicki i żywiecki

25 województw szczecińskie, koszalińskie, gdańskie, 
olsztyńskie, białostockie, gorzowskie, po-
znańskie, bydgoskie, toruńskie, płockie, 
warszawskie, siedleckie, zielonogórskie, 
kaliskie, łódzkie, częstochowskie, radom-
skie, kieleckie, lubelskie, legnickie, wro-
cławskie, opolskie, katowickie, krakow-
skie, rzeszowskie [Polityka, 1996]

Źródło: opracowanie własne.

Tabela 4 opisuje warianty podziału kraju zgłoszone 
przez Łukasza Zaborowskiego [Zaborowski, 2025].

Tabela 4. � Podział administracyjny rozpatrywany 
przez Łukasza Zaborowskiego

Projekty Opis

16 województw 
(wariant 
minimalny)

korekta rozwiązania istniejącego

20 województw 
(wariant 
umiarkowany)

nowe województwa: Legnica‑Świdnica
‑Wałbrzych, Nowy Sącz‑Tarnów, Kalisz
‑Ostrów Wlkp., Bielsko‑Biała

22 województwa 
(wariant 
równoważący)

nowe województwa: Warszawa, 
Bytom‑Sosnowiec, Legnica‑Świdnica
‑Wałbrzych‑Zielona Góra, Częstochowa
‑Piotrków Trybunalski, Płock
‑Włocławek, Koszalin‑Słupsk‑Piła

12 województw 
(wariant 
makroregionalny)

śląsko‑częstochowskie, warszawskie 
(sama Warszawa), dolnośląskie (z ziemią 
lubuską), cieszyńsko‑krakowskie 
(z Bielsko‑Białą i Nowym Sączem), 
północnomałopolskie (Lublin oraz 
Kielce i Radom), mazursko‑pomorskie, 
środkowopolskie (Łódź z  Kaliszem 
i Piotrkowem Trybunalskim), kujawsko
‑mazowieckie (Płock z  Bydgoszczą 
i Toruniem), wielkopolskie (także Piła), 
podkarpackie, podlasko‑mazowieckie 
(Białystok z  Łomżą i  Siedlcami), 
zachodniopomorskie (po  Gorzów 
Wielkopolski i Słupsk)

Źródło: https://sobieski.org.pl/wp-content/uploads/IX-2023-
Korekta-wojewodztw.pdf.

https://sobieski.org.pl/wp-content/uploads/IX-2023-Korekta-wojewodztw.pdf
https://sobieski.org.pl/wp-content/uploads/IX-2023-Korekta-wojewodztw.pdf
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Wariant minimalny sprowadza się do korekty sytu-
acji obecnej. Wariant umiarkowany polega na dodaniu 
jednostek. Wariant równoważący pozwala, zdaniem 
jego autora, wprowadzić wieloośrodkowe podmioty 
niemetropolitalne. Wariant makroregionalny oznacza 
województwa duże.

2. �Co uwzględniać, dzieląc kraj 
na województwa?

Okoliczności, które należy wziąć pod uwagę, pro-
jektując mapę administracyjną kraju, jest niemało 
[Zieliński, 2001]. Zostały zapisane w tabeli 5, listę tę 
można wydłużyć. Mamy tu do czynienia z wielokry-
terialnym podejmowaniem decyzji, a więc optimum 
z jednego punktu widzenia niekoniecznie pozostaje 
optimum, gdy przyjmujemy inny cel.

Wyznaczniki z początku listy opatrzono numerami 
1 i 2. Województwo powinno podejmować różnorakie 
działania z zakresu administracji i usług publicznych 
oraz prowadzić politykę rozwoju gospodarczego 
i społecznego regionu. Są to główne okoliczności do 
uwzględnienia przy podziale kraju i najważniejsze 
zadania, jakie regiony mają realizować. Kolejność 
zapisu w tabeli 5 pozostałych determinant nie oznacza 
ich relatywnego znaczenia.

Tabela 5. �Wyznaczniki podziału administracyjnego 
kraju

1. �Sprawność administracji 
lokalnej

Efekty rozwojowe dzięki 
istnieniu województwa

2. �Skuteczność polityki 
rozwoju

Zaawansowanie 
e‑administracji

Istnienie regionów 
węzłowych i strefowych

Stan infrastruktury 
regionalnej

Istnienie dominant 
ekonomicznych

Tradycje historyczne, 
tożsamość regionalna

Zwartość ekonomiczna 
i społeczna kraju i regionów

Poczucie odrębności 
terytorialnej

Grawitacja ekonomiczna 
obszaru

Ambicje działaczy 
lokalnych i mieszkańców

Granice biernej ekspansji 
terytorialnej

Przestrzenny rozkład 
poparcia sił politycznych

Finanse lokalne w systemie 
finansów publicznych

Zachowanie ciągłości 
administracyjnej

Nastawienie centralistyczne, 
dążenie do decentralizacji

Separatyzm ekonomiczny

Źródło: opracowanie własne.

Zadaniami samorządu wojewódzkiego są: edukacja 
publiczna, ochrona zdrowia, kultura, pomoc społeczna, 
rozwój wsi, gospodarka przestrzenna, ochrona środo-
wiska, transport zbiorowy, drogi, przeciwdziałanie bez-
robociu [Ustawa..., 1998]. Działania służb publicznych 
koordynują wojewoda lub władze centralne: mamy 

administrację zespoloną i niezespoloną. W pierwszej 
grupie są: straż pożarna, policja, kuratorium oświaty, 
inspekcje: sanitarna, farmaceutyczna, ochrony ro-
ślin, nadzoru budowlanego, nadzoru geodezyjnego 
i kartograficznego, ochrony środowiska, handlowa, 
jakości artykułów spożywczych, transportu drogo-
wego, weterynarii i konserwacji zabytków. Wojewoda 
powołuje lub opiniuje kierowników służb i ma wpływ 
na ich pracę. Administrację niezespoloną, niepodpo-
rządkowaną wojewodzie, tworzą: wojskowe centra 
rekrutacji, administracja skarbowa, urzędy górnicze, 
urzędy miar, urzędy morskie, urzędy statystyczne, 
urzędy żeglugi śródlądowej i inne placówki. Woje-
woda nadzoruje jednostki samorządu terytorialnego, 
wydaje akty prawa miejscowego obowiązujące na 
obszarze województwa, reprezentuje Skarb Państwa 
i jest organem odwoławczym wyższego stopnia w po-
stępowaniu administracyjnym.

Zadania podzielimy w uproszczeniu na dwa zespoły: 
administracji lokalnej i polityki rozwoju (planowania 
strategicznego). Należy rozwiązywać regionalne sprawy 
bieżące oraz podejmować działania długookresowe, by 
zachować dobrostan ekonomiczny i zdolność stawiania 
czoła nadchodzącym wyzwaniom. Postawiony problem 
sprowadza się do znalezienia optymalnego obszaru dla 
administracji lokalnej i dla polityki rozwoju.

W tabeli 6 opisano konstrukcję regionów NUTS 
na potrzeby polityki Unii Europejskiej. NUTS jest 
skrótem od Klasyfikacja Jednostek Terytorialnych 
do Celów Statystycznych (Nomenclature des unités 
territoriales statistiques, Nomenclature of Territo-
rial Units for Statistics). Liczba ludności jest jednym 
z kryteriów ich wyodrębniania.

Tabela 6. � NUTS: minimalne i maksymalne liczby 
mieszkańców, liczba jednostek w wybra-
nych krajach

Pod-
mioty

Liczba 
ludności

Pol-
ska

Fran-
cja

Hisz-
pania

Niem- 
cy

Wło-
chy

NUTS 1 3 – 7 mln   7   14   7 16     5

NUTS 2 800 tys. – 
3 mln 17   27 17 38   21

NUTS 3 150 – 
800 tys. 73 101 59 400 107

Źródło: zestawienie własne na podstawie materiałów UE.

NUTS 2 nie są tworzone, by decydować o admini-
stracji krajowej. W Polsce NUTS 2 obejmuje 15 woje-
wództw w całości oraz 2 części mazowieckiego, pod-
mioty: warszawski stołeczny (Warszawa i obwarzanek 
warszawski: powiaty grodziski, legionowski, miński, 
nowodworski, otwocki, piaseczyński, pruszkowski, 
warszawski zachodni i wołomiński) oraz podmiot ma-
zowiecki regionalny (reszta województwa). We Fran-
cji jest 27 NUTS 2, w Niemczech – 38.
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3. �Rozwój przez industrializację 
i administrację?

Istnieje przekonanie, że pomyślność obszaru wy-
maga jednej z dwóch sił sprawczych: przemysłu, 
najlepiej ciężkiego, albo statusu lokalnego centrum 
rządzenia rozdzielającego środki. Województwo 
ma dać prestiż i efekty rozwojowe. Wielu ludziom 
i społecznościom właściwe jest FOMO (fear of mis-
sing out): strach, że coś nas ominie, a dotrze do innych. 
Czy rozwój przez industrializację i administrację jest 
niezbędny?

Miasta i regiony potrzebują przedsiębiorstw lub 
instytucji. Rozwój tych podmiotów prowadzi do 
rozwoju jednostki osadniczej. Nierzadko regiony 
potrzebują wielu firm i placówek, by zmniejszyć ry-
zyko pojawienia się zjawisk niepożądanych. Czasem 
pomyślność przynosi obecność pionu zarządzają-
cego firmą i white collars, podczas gdy blue collars 
znajdują się na zewnątrz regionu. Rozwój przez in-
dustrializację i administrację nie jest rozwiązaniem 
jedynym.

Tabela 7 zawiera spis miast, które nie są lokal-
nymi ośrodkami władzy, a mimo to w swoich krajach 
należą do dziesięciu największych miast. W Polsce 
wszystkie podmioty z pierwszej dziesiątki są stolicami 
województw.

Tabela 7. � Miasta należące do dziesięciu najwięk-
szych w kraju, które nie są lokalnymi 
ośrodkami administracyjnymi

Kraje Miasta

Francja Montpellier, Nicea

Hiszpania Bilbao, Malaga

Niemcy Dortmund, Essen, Frankfurt nad Menem, 
Kolonia, Lipsk

Polska –

Stany 
Zjednoczone

Chicago, Dallas, Filadelfia, Houston, 
Jacksonville, Los Angeles, Nowy Jork, 
San Antonio, San Diego

Włochy Bari, Katania

Źródło: zestawienie własne na podstawie [Demographia..., 
2023].

Przypomnijmy zasady wzrostu i rozwoju. Wa-
runkami koniecznymi wzrostu krajów i regionów 
są potencjał wytwórczy i istnienie popytu. Wzrost 
wymaga kompetentnych pracowników, kapitału, 
technologii i bogactw naturalnych oraz rynku zbytu. 
Rozwój oznacza trwały dobrostan i zdolność ra-
dzenia sobie z wyzwaniami przyszłości. Determi-
nanty rozwoju zawężają się do triady IEI: inwestycji 
fizycznych, edukacji i  instytucji ekonomicznych. 

Potrzebny jest kapitał fizyczny (inwestycje fizyczne 
i możliwości jego finansowania), kapitał ludzki 
(edukacja, szkolenie ustawiczne), kapitał społeczny 
(umiejętność działania grupowego) i kapitał pu-
bliczny (instytucje, infrastruktura). Industriali-
zacja, zwłaszcza przestarzała i mało efektywna, 
także administracja, zwłaszcza mało sprawna i źle 
ukierunkowana, niekoniecznie zapewniają wzrost 
i rozwój.

4. �Centralizacja, decentralizacja, 
dekompozycja?

O tym, ile ma być województw, rozstrzyga również 
to, jakie one mają być. Stoją przed nimi zadania pod-
stawowe: administracja lokalna i polityka rozwoju. 
Sposób realizacji tych zadań zależy istotnie od roz-
strzygnięć dotyczących centralizacji lub decentraliza-
cji państwa. Czy województwa mają ograniczyć się do 
czynności administracyjnych w skali lokalnej, czy też 
samodzielnie działać na rzecz rozwoju, usprawniać 
usługi publiczne i stosować zachęty przyciągające 
inwestorów zewnętrznych, niekoniecznie zagranicz-
nych?

W latach siedemdziesiątych XX wieku podział 
na 49 województw wprowadzono w państwie scen-
tralizowanym, pozbawionym samorządności. Duża 
liczba województw miała osłabić pozycję władz re-
gionalnych w stosunku do centrum [Friszke, 2023]. 
Zadania współczesnych 16 województw są inne, co 
jest nie bez znaczenia dla ich liczby.

Przekazywanie spraw w dół drabiny hierarchicznej 
przegrywa często z poglądem o największej skutecz-
ności rozstrzygnięć na szczeblu najwyższym. Góra 
wie i umie najwięcej. Czyżby? Skuteczne zarządza-
nie wymaga rzetelnej informacji i traktowania przez 
decydenta podejmowanych działań jako ważnych 
dla niego. O sprawach wiedzą najwięcej ci, których 
bezpośrednio one dotyczą. Przekazywanie informa-
cji niesie ryzyko przypadkowego lub celowego jej 
wypaczenia. Jest mało prawdopodobne, by centrum 
zajmowało się wszystkim dobrze. Im więcej spraw 
na głowie, tym głowa mniej sprawna. Nie wolno 
ignorować inicjatyw podwładnych, zwłaszcza gdy 
potrafią oni działać bez nadzoru, konfliktów i są od-
powiedzialni. Nie wolno marnować kapitału ludz-
kiego i społecznego. O tym, czy centralizować, czy 
decentralizować, decyduje splot wielu okoliczności. 
Przedstawia je tabela 8.

Przypomnijmy zasadę pomocniczości (subsydiar-
ności). W układach o strukturze wielopoziomowej 
należy umiejscawiać zadania na szczeblach możliwie 
najniższych. Przenoszenie kompetencji w górę jest 
zasadne, gdy nie da się czegoś wykonać niżej [Minter]. 
Ten rozdział zadań znajdujemy w UE [Popławska, 
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2000], w dziesiątej poprawce do Konstytucji USA 
i w nauce społecznej Kościoła katolickiego [Piwo-
warski, 1993].

Co do zasady, optimum globalne bierze górę nad 
optimum lokalnym, ale z ograniczeniem. Polega ono 
na tym, by w miarę możliwości uwzględniać interesy 
i oczekiwania tych, którzy „przegrywają głosowanie”. 
Wypada szukać dla nich rekompensaty. O podziale ad-
ministracyjnym decyduje dobro państwa jako całości, 
a nie interesy partykularne.

Przytoczmy słowa Bogusława Radziwiłła z powie-
ści Henryka Sienkiewicza Potop: „Rzeczpospolita to 
postaw czerwonego sukna, za które ciągną Szwedzi, 
Chmielnicki, Hiperborejczykowie, Tatarzy, elektor 
i kto żyw naokoło. A my z księciem wojewodą po-
wiedzieliśmy sobie, że z tego sukna musi się i nam 
tyle zostać w ręku, aby na płaszcz wystarczyło; dla-
tego nie tylko nie przeszkadzamy ciągnąć, ale i sami 
ciągniemy”.

Decentralizacja może prowadzić do dekompozycji 
państwa. Centralizacja potrafi uczynić państwo nie-
sprawnym. Rozsądna decentralizacja stawia przed wo-
jewództwami zadania administracyjne i prowadzenie 
polityki rozwoju. Urzeczywistnienie tego drugiego 
zadania wymaga województw dużych, co ma wpływ 
na wybór ich liczby.

5. �Równowaga ekonomiczna między 
województwami?

Często uważa się, że jednostki administracyjne 
powinny być w przybliżeniu równe pod względem 
ekonomicznym. Jest to ważne przy wytyczaniu granic 
województw, ale nie najważniejsze. Jak rozumieć 
ekonomiczną równość?

Unia Europejska używa pojęcia rozwój zrów-
noważony [Rogall, 2010]. Polega on na realizacji 
trzech celów: wzrostu PKB, spójności społecznej 
i ochrony środowiska. Spójność społeczna oznacza 
zbliżanie się wskaźników zaawansowania społeczno
‑ekonomicznego: stanu infrastruktury technicznej 
i społecznej, opieki medycznej, poziomu życia, wiel-
kości bezrobocia. Spójność społeczną przeciwsta-
wia się spójności ekonomicznej – zbieżności PKB 
per capita. Nie chodzi zatem o przybliżoną równość 
dochodów regionalnych na osobę, także płac. Są to 
zagadnienia odrębne. Mają zbliżać się do siebie przede 
wszystkim parametry społeczne.

Pełna wypowiedź na temat równowagi międzyre-
gionalnej wymaga dużo miejsca. Ograniczymy się 
do zasygnalizowania sytuacji w aspekcie spójności 
ekonomicznej. Tabela 9 przedstawia PKB per capita 
w województwach i mazowieckich regionach NUTS 2, 
natomiast tabela 10 w dużych miastach.

Tabela 9. �Województwa i 2 regiony: udział w PKB 
w %, poziom PKB pc, gdy kraj = 100, 2023 r.

Jednostki Udział Poziom

Dolnośląskie   8,6 107,1

Kujawsko‑pomorskie   4,3   80,4

Lubelskie   3,6   68,8

Lubuskie   2,1   79,8

Łódzkie   6,0   94,8

Małopolskie   8,0   89,0

Mazowieckie 23,1 152,2

Opolskie   2,0   80,4

Podkarpackie   3,7   71,7

Podlaskie   2,2   77,2

Pomorskie   6,2   95,4

Śląskie 12,1 103,5

Świętokrzyskie   2,2   74,7

Warmińsko‑mazurskie   2,5   70,4

Wielkopolskie   9,8 104,5

Zachodniopomorskie   3,6   81,7

Mazowiecki regionalny   5,5   90,7

Warszawski stołeczny 17,6 201,2

Źródło: GUS za https://obserwatorgospodarczy.pl/2025/01/01/
pkb-wojewodztw-polski.

Tabela 8. � Uwarunkowania rozdziału kompetencji 
w układach wieloszczeblowych

Czynniki 
determinujące Uwagi

Zdolność realizacyjna 
podmiotów na 
poszczególnych 
szczeblach

Główne kryterium rozdziału 
zadań

Zachowanie przez 
układ niezbędnej 
zwartości

Decentralizacja nie może 
blokować koniecznych, 
jednolitych działań w skali układu

Dostęp do informacji Najlepiej poinformowany jest 
zwykle ten, kogo ta sprawa 
bezpośrednio dotyczy

Stosunek decydenta 
do podejmowanej 
sprawy

Największą staranność decyzyjną 
wykazują ci, których sprawa 
dotyczy bezpośrednio

Korzyści partykularne 
podmiotów na różnych 
szczeblach hierarchii

Nie mogą przesądzać o rozdziale 
zadań między szczeblami 
w hierarchii

Przeciążenie 
menadżerskie

Zabezpiecza przed nim 
rozdzielanie zadań

Dojrzałość 
menadżerska

Trzeba wykorzystywać 
możliwości i doświadczenie 
podmiotów na wszystkich 
szczeblach

Konsekwencje 
finansowe

Rozbudowane struktury centralne 
kosztują często więcej niż 
struktury terenowe

Źródło: obliczenia własne.
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Tabela 10. �PKB pc dużych miast, Polska = 100, 
2023 r.

Kraków 160

Łódź 125

Podregion katowicki * 139

Poznań 194

Trójmiasto 161

Szczecin 113

Warszawa 275

Wrocław 157
* �Podregion katowicki: miasta Chorzów, Katowice, Mysło-

wice, Ruda Śląska, Siemianowice Śląskie, Świętochło-
wice.

Źródło: obliczenia własne.

W tabeli 11 zostały umieszczone wyniki analizy 
kilku hipotez dotyczących różnic między dwiema 
częściami Polski, obszarami I i II.

Tabela 11. �PKB per capita Polski podzielonej na 
dwa obszary w 2023 r., średnia dla ca-
łego kraju = 100,0

Hipoteza Obszar I Obszar II

Wisły i Wisłoki* zachód 
107,6

wschód 
74,6

Wisły i Wisłoki** zachód 
96,1

wschód 
111,3

Wisły i Wisłoki*** zachód 
105,5

wschód 
81,9

Trójkąta wewnątrz trójkąta 
108,01

na zewnątrz 
72,4

Pasa wschodniego wschód 
63,6

reszta kraju 
104,6

Pasów wschodniego 
i zachodniego

wschód i zachód 
68,0

reszta kraju 
106,3

Południa południe 
92,6

reszta kraju 
104,2

Granicy z 1939 r. zachód i północ 
88,2

reszta kraju 
103,7

Bumerangu bumerang 
105,1

reszta kraju 
98,0

Polski Wschodniej wschód 
68,7

reszta kraju 
108,1

* Cała Warszawa zaliczona do obszaru I. ** Cała Warszawa 
zaliczona do obszaru  II. ***  Warszawa wyłączona 
z obliczeń.
Źródło: obliczenia własne.

Kryteria podziału kraju były następujące:
•	 hipoteza Wisły i  Wisłoki: sytuacja na zachód 

i wschód od tych rzek jest zasadniczo różna,
•	 hipoteza trójkąta: gospodarka kraju koncentruje się 

w trójkącie: południowa granica jako podstawa, 

Trójmiasto jako wierzchołek, poza trójkątem są 
Białystok, Lublin i Szczecin,

•	 hipoteza skrajnego pasa wschodniego: obszary nad 
granicą, od Elbląga po Krosno, są zdecydowanie 
słabsze od reszty kraju,

•	 hipoteza skrajnych pasów wschodniego i zachod-
niego: dołączamy do pasa wschodniego ziemie nad 
granicą zachodnią, od Jeleniej Góry po Gorzów 
Wielkopolski, bez Szczecina i okolic,

•	 hipoteza południa: na południu kraju znajduje się 
duża część polskiej gospodarki,

•	 hipoteza granicy z 1939 r., części kraju po obu jej 
stronach są w istotny sposób różne,

•	 hipoteza bumerangu: w Europie Środkowej prze-
waża gospodarczy bumerang: ziemie na linii 
Gdańsk, Bydgoszcz, Poznań, Wrocław, Praga, 
Brno, Wiedeń, Bratysława, Budapeszt, polską część 
bumerangu rozpatrujemy na tle reszty kraju,

•	 hipoteza Polski Wschodniej: warmińsko‑mazurskie, 
podlaskie, lubelskie, podkarpackie i świętokrzy-
skie, są obszarem słabszym od pozostałych wo-
jewództw.
Ocena spójności może być różna. Na tle innych 

krajów nie jest to sytuacja wyjątkowa. Hipoteza Wisły 
i Wisłoki przedstawia się odmiennie zależnie od loka-
lizacji Warszawy, której wkład w PKB jest większy 
niż Warmii, Mazur, Podlasia, Lubelszczyzny i Pod-
karpacia razem.

Poddamy weryfikacji hipotezę trzech zaborów. 
Czy utrzymują się różnice między trzema częściami 
kraju ukształtowane przed odzyskaniem przez Pol-
skę niepodległości? W 1913 roku dochód narodowy 
per capita wynosił w Królestwie Polskim 63 dolary, na 
Kresach Wschodnich 15, w Galicji 38, a na ziemiach 
zachodnich, które znalazły się w granicach II Rze-
czypospolitej, 113 dolarów [Historia Polski..., 1991, 
s. 200]. Przyjmując średnią dla Polski z 1918 roku za 
100, wskaźniki dla zaborów rosyjskiego, austriackiego 
i pruskiego wynoszą odpowiednio 94, 57 i 169.

Jak sytuacja przedstawia się dzisiaj? Gdyby średnią 
dla kraju uznać za 100, dla dawnego zaboru rosyj-
skiego mamy 112,3, dla dawnego zaboru pruskiego 
i ziem należących w 1945 roku do Niemiec 95,9, dla 
dawnego zaboru austriackiego 79,2 [Jasiński, 2012, 
s. 98].

6. �Doświadczenia innych krajów

Francja. 18 regionów (régions), z których 13 znaj-
duje się w Europie, a 12 na kontynencie. Powierzchnia 
Francji kontynentalnej, czyli Francji metropolitalnej 
bez Korsyki, jest o 73% większa niż Polski. Regiony 
posiadają władzę terytorialną (collectivité territo-
riale). Podział obowiązuje od 2016 roku. Powstał jako 
rozstrzygnięcie całościowe, korygujące rozwiązanie 
wcześniejsze. Francja jest krajem unitarnym o silnej 
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tradycji centralizacji. W 1982 roku przyjęto ustawę 
o decentralizacji, która wprowadziła pojęcie région.

Niemcy. 16 krajów związkowych (Bundesländer) 
różnej wielkości. 13 z nich to tak zwane Flächenländer 
(kraje z powierzchnią), pozostałe miasta na prawach 
landu. 4 landy zajmują mały obszar: 3 miasta i Saara. 
Jeżeli je pominąć, na obszarze o 12% większym od 
Polski funkcjonuje 12 jednostek. Powstawały bezpo-
średnio po utworzeniu Republiki Federalnej, po dołą-
czeniu Saary i po ponownym zjednoczeniu Niemiec. 
Tylko raz połączono dwa landy, inne takie inicjatywy 
się nie powiodły.

Hiszpania. 17 wspólnot autonomicznych i 2 mia-
sta autonomiczne (Ceuta i Melilla). Są to jednostki 
różnych rozmiarów, powstałe między innymi w imię 
zachowania narodowości (nacionalidad) o różnej toż-
samości, tradycji, niekiedy języku. Wspólnoty autono-
miczne dysponują dużą samodzielnością zwłaszcza na 
polu edukacji i opodatkowania. Podział wprowadziła 
konstytucja z 1978 roku.

Włochy. 20 regionów (regioni), z których 5 ma spe-
cjalny status autonomiczny (regiony specjalne). 15 re-
gionów zwykłych powstało w 1970 roku, 4 regiony 
specjalne w 1948 roku, 1 region specjalny w 1963 
roku. Konstytucja określa każdy region jako podmiot 
autonomiczny. Niektóre mają autonomię specjalną, 
poszerzoną.

Wielka Brytania. W odniesieniu do Anglii, Szkocji, 
Walii i Irlandii Północnej używa się pojęcia local 
government. Te cztery podmioty dzielą się na jed-
nostki administracyjne w odrębny sposób. W Anglii 
jest 9 regionów (regions) utworzonych w 1994 roku, 
pierwotnie o zadaniach administracyjnych, z czasem 
statystycznych. Szkocja dzieli się na 32 council areas, 
Walia na 22 principal areas, Irlandia Północna na 
11 districts. Geografię administracyjną Zjednoczonego 
Królestwa określa się jako złożoną, wielowarstwową 
i niejednolitą.

Stany Zjednoczone. 50 stanów (states) i Dystrykt 
Kolumbii. Powstawały w różnym czasie jako efekt 
ekspansji terytorialnej kraju. Unia pozostawia po-
szczególnym stanom dużą samodzielność. Kalifornia, 
największy stan pod względem ludności, liczy po-
nad 68 razy więcej mieszkańców niż stan najmniej-
szy – Wyoming. Jeśli chodzi o terytorium, Alaska jest 
430 razy większa niż Rhode Island.

Dla analizy sytuacji w Polsce najciekawszy jest 
podział Francji kontynentalnej. Powstał na podstawie 
decyzji całościowej, a nie drogą uzupełnień rozwiąza-
nia istniejącego. Na obszarze o trzy czwarte większym 
od Polski utworzono 12 regionów. Proste przeniesie-
nie rozwiązania francuskiego utrudnia niejednakowe 
w obu krajach przestrzenne rozmieszczenie aktywno-
ści gospodarczej i gęstości zaludnienia.

W wielu krajach reformę podziału administracyj-
nego uważa się za uzasadnioną, chociaż natrafia ona 

na duże przeszkody. Utrudnieniem są obawy o zmianę 
geograficznego rozkładu ekonomicznych korzyści 
i niekorzyści oraz relatywnej pozycji głównych sił 
politycznych.

W tabeli 12 wskazano dla wybranych krajów mak-
symalny i minimalny poziom PKB na mieszkańca po 
uwzględnieniu siły nabywczej walut. NUTS 2 to nie-
kiedy miasta. W świetle tego zestawienia zróżnicowa-
nie regionalne nie jest w Polsce szczególnie duże.

Jeżeli przyjąć, że PKB pc dla Niemiec wynosi 100, 
wskaźnik ten dla starych landów wynosi 104,2, dla 
nowych landów – 74,5, a dla Berlina – 109,6. Jeżeli 
całym Włochom przypisze się 100, wtedy Mezzo-
giorno, czyli 8 regionów południowych, poczynając 
od Abruzji i Kampanii, legitymuje się wynikiem 66,5, 
podczas gdy reszta kraju – 116,8.

7. �Dominanty, regiony węzłowe i strefowe

Województwo stanowi układ ekonomiczny. Czy 
obszar ten ma silnie ciążyć do wewnątrz? Bywa różnie. 
Zdefiniujmy kilka pojęć.

W jednostce administracyjnej może pojawić się 
dominanta ekonomiczna: miasto z dużym udziałem 

Tabela 12. � Regiony NUTS 2 o największym i naj-
mniejszym PKB per capita (PPP), wy-
brane kraje UE, średnia dla UE = 100, 
2023 r.

Austria Litwa

Salzburg 147,
Burgenland 84

Region Stołeczny 132,
Litwa Środkowa 
i Zachodnia 67

Belgia Niemcy

Bruksela 191,
Hainaut 72

Hamburg 189,
Lüneburg 84

Czechy Polska

Praga 193,
Północny Zachód 63

Warszawski Stołeczny 155,
Lubelskie 53

Francja Słowacja

Île‑de‑France 166,
Lotaryngia i Pikardia po 71

Kraj Bratysławski 148,
Słowacja Wschodnia 54

Grecja Szwecja

Attyka 96,
Wyspy Egejskie Północne 

42

Sztokholm 153,
Szwecja Północno

‑Środkowa 86

Hiszpania Węgry

Wspólnota Madrytu 123,
Andaluzja 68

Budapeszt 168,
Węgry Północne 48

Holandia Włochy

Holandia Północna 174,
Drenthe 95

Bolzano‑Południowy Tyrol 
163,

Kalabria 58

Źródło: obliczenia własne na podstawie www.eurostat.ec.eu-
ropa.eu.
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w PKB [Forrest, Williams, 2001]. Jeżeli będzie to 
co najmniej 25%, dominantami są Bangkok, Bra-
tysława, Budapeszt, Buenos Aires, Londyn, Mińsk, 
Praga, Stambuł, Sztokholm, Tel Awiw‑Jafa, Wiedeń 
i Wilno. Dominanta może pojawić się w skali woje-
wództwa.

Wyróżniamy regiony węzłowe i strefowe [Jasiński, 
2012, s. 36]. Pierwsze charakteryzuje współistnie-
nie punktu centralnego, koncentrującego aktywność 
gospodarczą i społeczną, oraz obszarów peryferyj-
nych, zasilających i zasilanych przez punkt główny. 
Na przykład Kielce dostarczają usługi publiczne wo-
jewództwu świętokrzyskiemu. Między nimi a oto-
czeniem kontakty ekonomiczne są silne. Natomiast 
przemysł świętokrzyski jest nastawiony na odbiorców 
poza województwem. Rynek lokalny jest za mały dla 
miejscowej, w skali kraju potężnej, produkcji wapna, 
kruszywa, cementu, ceramiki sanitarnej i płytek ce-
ramicznych.

Region strefowy jest ekonomicznie jednolity. Nie 
ma tu wyraźnego węzła obsługującego cały obszar. 
Istnieje nieduża wymiana wewnętrzna i zewnętrzna, 
w granicach regionu i poza nim. Obszar słabo korzysta 
z bliskości większych miast, gdyż te niewiele oferują 
otoczeniu. Region można powiększać, będzie to bierna 
ekspansja terytorialna. Takim obszarem jest rolnicze 
południe województwa świętokrzyskiego, odmienne 
niż jego bardziej uprzemysłowiona północ.

Grawitacja ekonomiczna obszaru wyraża siłę 
powiązań obszarów, w szczególności podregionów 
danego regionu. Jest kwantyfikowalna. Pomiar staty-
styczny uwzględnia przede wszystkim intensywność 
wzajemnego handlu.

Administracja jest możliwa w regionie węzłowym 
i strefowym. Prowadzenie polityki rozwoju zyskuje 
na uzasadnieniu w regionie węzłowym, o znaczą-
cej grawitacji. Utrudniają ją nieduże rozmiary ob-
szaru. W każdym województwie znajdziemy regiony 
strefowe. Pytanie, czy obok nich występuje region 
węzłowy. W skład jednostki administracyjnej może 
wchodzić kilka regionów węzłowych, ich potrzeby 
będzie urzeczywistniać jedna polityka rozwoju.

8. �Wielkopolskie, województwo typowe

Poddamy analizie istniejące województwo wiel-
kopolskie i projektowane przed laty województwo 
środkowopomorskie. Nie będzie to analiza z wielu 
punktów widzenia, wyeksponujemy aspekty eko-
nomiczne. Podobny schemat poznawczy da się za-
stosować do innych województw funkcjonujących 
i postulowanych.

Jaki jest udział Poznania i województwa wielko-
polskiego w PKB kraju? Jaki jest wkład podregionów 
w PKB Wielkopolski? Odpowiedzi na te pytania do-
starcza tabela 13.

PKB na mieszkańca osiągnął w mieście Poznaniu 
dwukrotność średniej krajowej. Nie można jednak 
powiedzieć, że mieszkaniec Poznania żyje dwukrotnie 
lepiej niż przeciętnie Polak, a mieszkaniec podregionu 
pilskiego zbliża się do trzech czwartych krajowej 
średniej. PKB wypada interpretować jako strumień 
dochodów, ale nie tylko tych, które trafiają do kieszeni 
osób fizycznych. To, że dochód powstał w danym 
regionie, nie znaczy, że zostanie wykorzystany na 
jego obszarze.

Użycie wartości dodanej brutto zamiast produktu 
krajowego brutto zmienia relacje: Poznań zbliża się do 
średniej krajowej. Nadal notuje pozycję wysoką.

Spójrzmy na sytuację wewnątrz województwa. 
Poznań, bez lub z jego ekonomicznym przedłużeniem 
z postaci podregionu poznańskiego, tworzy wielko-
polską dominantę. Podregion poznański nie jest tym 
samym, co powiat poznański: podregion tworzą rów-
nież powiaty obornicki, szamotulski, średzki i śrem-
ski. Wielkopolska ma swą dominantę, Polska nie ma. 
Warszawa jest trochę za mała w sensie ekonomicznym, 
by nią zostać.

Tabela 14 przedstawia udział głównych sektorów 
towarowych w wartości dodanej brutto województwa. 
Przetwórstwo przemysłowe jest częścią dużego działu 
przemysł. W jego skład wchodzą 3 inne sekcje: górnic-
two, dostawy energii, ciepła i gazu oraz dostawy wody 
i gospodarowania ściekami i odpadami [Produkcja 
instrumentów...].

Porównując strukturę towarową Wielkopolski z ze-
stawieniami dla innych województw i całych krajów, 
stwierdzamy, że sytuacja w najstarszej części Polski 
przedstawia obraz typowy. Nie ma zasadniczych roz-
bieżności w stosunku do tego, co spotyka się gdzie 
indziej. Rolnictwo, nad Wartą silne, zajmuje nieduży 
fragment aktywności ekonomicznej. Podobnie jest 
w wielu miejscach na świecie z mocnym rolnictwem. 
Wielkopolski przemysł, zwłaszcza przetwórstwo 
przemysłowe, notuje niemały udział w WDB, ale do 

Tabela 13. � Podregiony Wielkopolski. PKB i wartość 
dodana brutto per capita, 2021

Podregiony
PKP pc,
Polska 
= 100

WDB pc,
Polska 
= 100

Udział 
w PKB
Wielko-

polski, %

Udział 
w WDB
Wielko-

polski, %

Kaliski   90   80 10,0   8,3

Koniński   76   85 11,4 10,1

Leszczyński   90   80 15,9 13,3

Pilski   73   78 13,1 10,7

Poznański 117 100 20,8 21,6

M. Poznań 200 120 28,8 36,0

Źródło: obliczenia własne na podstawie Roczników Staty-
stycznych GUS.
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rekordów mu daleko. Kraina Lecha ma relatywnie 
dużo przemysłu. Udziały budownictwa oraz handlu, 
logistyki i telekomunikacji są na poziomie spotykanym 
często. Budownictwo i handel z logistyką są znacznie 
większe niż tradycyjny fundament gospodarki i kon-
sumpcji: rolnictwo. Nawet finanse i obsługa nierucho-
mości mieszczą się w statystycznej normie. Gdyby ich 
udział w WDB powiększyć o 2–3 punkty procentowe, 
doszlibyśmy do poziomu w Szwajcarii.

Szczegółowa analiza gospodarki wielkopolskiej 
prowadzi do wniosku, że jest ona zróżnicowana struk-
turalnie. Mamy przemysł elektromaszynowy, che-
miczny, spożywczy, drzewno‑papierniczy, mineralny, 
zróżnicowane są usługi. Dobrze to wróży stabilności 
układu. Struktura inwestycji z tabeli 15 nie pokrywa 
się ze strukturą wytwarzania.

Tabela 15. � Inwestycje w sektorach gospodarki wiel-
kopolskiej, 2021 r., %

Rolnictwo, leśnictwo, łowiectwo, rybactwo   3,0

Przemysł 37,1

–  w tym przetwórstwo przemysłowe 25,7

Budownictwo   2,1

Handel, logistyka, gastronomia, telekomunikacja 33,3

Finanse, obsługa rynku nieruchomości 12,4

Działalność profesjonalna, np. nauka   1,0

Edukacja   2,5

Opieka zdrowotna   2,1

Źródło: obliczenia własne na podstawie [Rocznik, 2023]

Efektem rozrostu miast i koncentracji przestrzen-
nej działań gospodarczych jest potrzeba znalezienia 
nowej definicji wsi. Dzisiaj jest to miejscowość li-
cząca od kilkudziesięciu do kilku tysięcy miesz-
kańców. W przeszłości miała rozmiary podobne, 
ale istniał wyznacznik w postaci przeważającego 
rolnictwa [Henkel, 2013]. Obecnie w wielu krajach, 
także w Polsce, w tym w Wielkopolsce, nie jest to 
główne miejsce pracy na wsi. Wieś staje się nie-
wielką miejscowością o zabudowie rozproszonej, ze 

znaczącym sektorem towarowym w postaci rolnic-
twa. Różnica między Przeźmierowem i Tarnowem 
Podgórnym a przedmieściami Poznania jest mała. 
Są to przykłady skrajne: wsie dobrze rozwinięte, 
bliskie dużego miasta. Można odjechać dziesiątki 
kilometrów od Poznania, opuścić obwarzanek wokół 
Grodu Lecha i również spotkać miejscowości, które 
nie przypominają typowych wsi. Są to wsie formal-
nie, wyglądają jak małe miasta.

Koncentracja aktywności gospodarczej w dużych 
i średnich miastach idzie w parze z przechodzeniem od 
rolnictwa na własne potrzeby do produkcji towarowej. 
Proces ten jest zaawansowany. Powoduje to malejącą 
samowystarczalność mieszkańców wsi. Dawniej duże 
miasto bardziej zależało od otoczenia niż otoczenie od 
niego. Relacja ta częściowo się odwróciła. Nie oznacza 
to, że obszarom dalekim od miast dużych i średnich 
grozi ekonomiczne wykluczenie. Przeciwnie, miasto 
potrzebuje żywności. Łańcuch dostaw może rozpocząć 
się daleko od niego, dalej niż wtedy, gdy rolnictwo na 
własne potrzeby było zjawiskiem częstym. Odległe 
miejscowości nie są już samowystarczalne, są ogni-
wem łańcucha dostaw.

9. �Środkowopomorskie, pomysł 
na województwo małe

Rozważane dawniej województwo środkowopo-
morskie miały tworzyć ziemie od Kołobrzegu, przez 
Świdwin, Drawsko Pomorskie, Wałcz, Złotów, Bytów 
po Lębork. Około 19 tys. km2, nieco ponad milion 
ludzi, 15 powiatów i 90 gmin. Połączenie wschod-
niej części zachodniopomorskiego, zachodniej czę-
ści pomorskiego i dołączenie powiatu złotowskiego 
z wielkopolskiego. Wojewoda w Koszalinie, siedziba 
sejmiku w Słupsku. Co taka zmiana przyniosłaby 
mieszkańcom projektowanego województwa i ob-
szarów sąsiednich?

Jego udział w PKB wyniósłby niecałe 2%. Po-
mimo bardzo szerokiego zakreślenia granic byłoby to 
województwo małe. Pod względem PKB na miesz-
kańca jednostka dużo słabsza od obu pomorskich 
sąsiadów.

Przyczyną dysproporcji terytorium, PKB i liczby 
ludności jest brak ośrodków takich jak Trójmiasto 
i Szczecin, zdolnych pociągnąć za sobą duży fragment 
kraju. Koszalin i Słupsk są miastami dużo mniejszymi 
i słabo oddziałują na obszary położone poza swym 
najbliższym otoczeniem. Środkowa część Pomorza 
z dominacją rolnictwa, przetwórstwa rolnego i ryb-
nego, turystyki i przemysłu drzewnego nie stanowi 
wyodrębnionej całości. Jest to region strefowy. Kon-
sekwencją tego jest sztuczność granic nowej jednostki. 
Można je wykreślać szeroko, byle nie znaleźć się 
blisko ważnych ośrodków miejskich z województw 
ościennych. Jest to bierna ekspansja terytorialna.

Tabela 14. � Sektory towarowe gospodarki wielko-
polskiej, udział w WDB, 2021 r., %

Rolnictwo, leśnictwo, łowiectwo, rybactwo   3,3

Przemysł 28,8

–  w tym przetwórstwo przemysłowe 25,6

Budownictwo   6,9

Handel, logistyka, gastronomia, telekomunikacja 30,1

Finanse, obsługa rynku nieruchomości   7,7

Źródło: [Rocznik..., 2023].
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Można dyskutować, czy utworzenie świętokrzy-
skiego było decyzją trafną, jednak dla większości 
ziem swego województwa Kielce stanowią punkt 
ekonomicznego ciążenia. Podobnie jest z Opolem 
w województwie opolskim. Istnienie lubuskiego 
może również rodzić wątpliwości, lecz dzięki poło-
żeniu na ważnych szlakach komunikacyjnych i przy 
granicy ma ono sens z punktu widzenia tworzenia 
infrastruktury gospodarczej i społecznej. Środko-
wopomorskie byłoby regionem strefowym bardziej 
niż lubuskie.

Nowe województwo osłabiłoby pomorskie i zachod-
niopomorskie, szczególnie to drugie. Pomorskie za-
mieniłoby się w rejon Zatoki Gdańskiej z Kaszubami, 
zachodniopomorskie w okręg szczeciński. Pomorze 
Środkowe nie ma wyraźnej tożsamości regionalnej, 
jaka charakteryzuje większość województw w Polsce. 
Województwo pomorskie buduje swą tożsamość w du-
żym stopniu na tradycji kaszubskiej, chociaż Kaszubi 
stanowią mniejszość jego mieszkańców. Przez dzie-
sięciolecia po II wojnie światowej tożsamość zyskało 
też Pomorze Zachodnie jako całość.

Konkluzje

16 województw, na jakie dzieli się Polska, tworzy 
niemałą grupę jednostek administracyjnych najwyż-
szego szczebla. Czy warto ich liczbę powiększyć? 
Przemawiają za tym głównie korzyści lokalne, które 
dają rozwój przez administrację. Czy ma ich być 
mniej? Jest chyba kilka powodów, by takie posu-
nięcie rozważać. Przede wszystkim województwom 
małym trudniej jest prowadzić skuteczną politykę 
rozwoju, administracja lokalna nie powinna być 
rozdrabniana. Wyobrażalne jest zatem wcielenie 
3 lub 4 województw niewielkich rozmiarów do 
jednostek, z którymi sąsiadują. Wypowiadając tę 
myśl, trzeba zachować ostrożność. Korzyści z takiej 
zmiany byłyby niewielkie, zwłaszcza w wymiarze 
krajowym.

System obecny nie jest optymalny, ale trudno 
go uznać za nieudany. Określmy go jako subop-
tymalny. Jedną z bardzo owocnych polskich ini-
cjatyw z przełomu wieków XX i XXI okazał się 
samorząd terytorialny. W ramach redukcji liczby 
województw mogłoby zniknąć na przykład woje-
wództwo opolskie, którego samorząd uważany jest 
od lat za czołowy w skali kraju. Czy taka gra jest 
warta świeczki?

Bardziej niż zmiana liczby województw zasłu-
guje na uwagę zwiększenie uprawnień samorządów 
lokalnych kosztem zadań wojewodów. Nie byłaby 
to zmiana na dużą skalę. Nie powinna prowadzić do 
nieobecności przedstawiciela rządu w województwie 
i rezygnacji z koordynacji administracji zespolonej. 
Przekonuje wypowiadany rzadko postulat redukcji 

liczby powiatów. Jest ich za dużo, część z nich jest 
mała. Ich istnienie będą podważać rozszerzanie się 
e‑administracji oraz poprawa przepływu i przetwa-
rzania informacji.

Mało przekonujący jest projekt podziału woje-
wództwa mazowieckiego na Warszawę połączoną 
ewentualnie z jej otoczeniem i Mazowsze pozawar-
szawskie. Powstałoby województwo‑miasto, dopeł-
nione przez obszar, z którym bezpośrednio sąsiaduje 
i współpracuje, oraz rozległe województwo strefowe. 
Oba terytoria, Warszawa i „strefa mazowiecka”, uzu-
pełniają się i dlatego warto planować rozwój tego ob-
szaru „jedną ręką”. Czym innym byłoby przeniesienie 
stolicy niepodzielonego Mazowsza z Warszawy. Jako 
kandydatów wypada wymienić Płock, Radom, może 
Ciechanów. Miasta te leżą około 100 kilometrów od 
stolicy państwa i fizycznego centrum województwa. 
Płock leży w północnej, bardziej aktywnej gospo-
darczo części województwa. W jego przypadku PKB 
per capita wynosi 194% średniej krajowej, wynik 
bardzo wysoki. Realizacja tego projektu wymaga-
łaby poprawy dojazdu do tego miasta samochodem 
i pociągiem.

Słabo uzasadnione są plany podziału obecnych 
podmiotów przez wykrojenie ze starych organizmów 
jednostek nowych. Podział Wielkopolski i wojewódz-
twa śląskiego budzi wątpliwości. Wielkopolskie jest 
regionem węzłowym, podział przyniósłby regiony 
strefowe bez wyraźnego punktu ciążenia. Dekompozy-
cja śląskiego oznaczałaby budowę regionów małych, 
jakimi nie powinny być województwa. Pomysł złącze-
nia rejonów częstochowskiego i kieleckiego można 
odbierać jako bierną ekspansję terytorialną.

Podział administracyjny nie jest dzisiaj głównym 
obszarem działań rozwojowych kraju. Ważniejsze 
są racjonalizacja dochodów i wydatków budżeto-
wych, kontrola długu publicznego, poziom usług 
publicznych, usprawnienie rynku towarów i systemu 
finansowego, budowa zachęt dla innowacyjności 
gospodarki, starania na rzecz jej konkurencyjno-
ści także w wymiarze regionalnym. Kluczowa jest 
poprawa jakości edukacji i nauki. Są to cele dużo 
trudniejsze do urzeczywistnienia niż korygowanie 
mapy administracyjnej. Zamierzenia te są do wyko-
nania w układzie województw, który oceniam jako 
suboptymalny.
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